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W  eksped . m iesięczn ie 79gr.z odnosze-
"Z 6U  |Jl  C l lu  • n ieu i przez pocztę 21 gr. w ięcej. W  w y ­

padkach n iep rzew idzianych , przy w strzym an iu przedsięb io rstw a, 
złożenia pracy , przerw an ia kom unikacji, abonen t n iem a praw u  
żądać pozaterm inow ych dostarczeń gaz '’iy , lub zw rotu ceny abona ­
mentu. Z a dział og łoszen iow y R edakcja n ie odpow iada. R edak to r  
przyjmuje od 10 - 12 . N adesłanych  a  n ie zam ów ionych  rękopisów  Re­
dakcji* n ie  zw raca  i n ie honoru je . R edakcja  i adm in istrac ja  u l. M ick ie ­
wicz* 1. T elefon 80 . K onto czekow e P . K 0 P oznań 204 ,252.

Sutniettnetn wykonywaniem obowiązków 

budujemy silną OjciyzneJ

ref

H nln  C  70  n  i a  • '•* og łosz . pob iera się od w iersza n im . (7
Jam .) 10 gr., za rek lam y na str. 4-lara , w  

w iadom ościach po tocznych 30 gr. na p ierw szej str. 50 gr. R abatu  
udzie la się przy  częstem  og łaszan iu . .G los W ąbrzesk i* w ychodzi  
trzy razy tygodn . i to : w pon iedzia łek , środę i p ią tek . P rzy sądo-  
w em  śc iągan iu należności rabat upada. D la sp raw spornych jest 
w łaściw y S ąd w W ąbrzeźn ie . —  Z a te rm inow y druk , przep isane  
m iejsce og łoszen ia adm in istracja n ie odpow iada W ydaw nictw o  
/.astrzega sob ie praw o n iep rzy jęcia og łoszeń bez podan ia pow odów
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Nr. 22 II Houjaleuo, Goiub^ w torek dn ia 19 lu tego 1935  r. Rok XVI

Urzędnik i państwo
Na tle ostatniej mowy ministra 

Kościaikowskiego
„N ie u lega w ątp liw ości, że o nastaw ien iu  

szerok ich m as obyw ateli do P aństw a i ic li 

usposob ien iu decydu je w dużej m ierze adm in i­

strac ja” .

Z przemówienia w Sejmie ministra spraw 
wewnętrznych Marjana Zyndram - Ko.ściałkow- 
skiego.

Z agadn ien ie adm in istrac ji w po tocznym  

słow niku jaknajszerszej rzeszy obyw ateli 

ogran icza się do słow a: b iu rokracja .

Jest dziś w m odzie m ów ić i p isać o te j 

b iu rokracją , w ytykać je j w ady i b łędy , 

przeciw staw iać typ urzędn ika dobrego złe ­

m u, szukać dróg napraw y .

N ie jest to zapraw dę jedyn ie ty lko m o ­

da. A już zupełn ie n ie jest to przekora , gdy  

prasa obozu rządow ego zajm uje się tern za ­

gadn ien iem . O czyw iście w sposób pow ażny , 

bez złośliw ości.

N ie bacząc bow iem na tak ie czy inne  

złośliw ości opozycy jne , na to . co tak chęt­

n ie prasa opozycy jną w yolb rzym ia , czyn iąc  

z ig ły w id ły , n ie bacząc też na to , co z ust 

do ust podaje anegdo tka an i na kaw iarn ia­

ne rodaków rozm ow y — przyznać jednak  

trzeba, że b iu rokracja —  pom ija jąc w szyst 

k ie natu ralne przyczyny , k tó re się na to zło ­

ży ły — zw łaszcza na n iższym i średn im  

szczeb lu n ie jest bynajm niej bez b łędu .

S tosunek bow iem obyw atela do P ań ­

stw a n ie jest jednostronny .' P aństw o staw ia  

w obec obyw atela w ielk ie żądan ia , w ym aga  

od n iego pośw ięcen ia sił. m ien ia a naw et ży  

cia , w ielk ich a kon iecznych ofiar.

A bardzo trudno znaleźć rów now ag i m ię ­

dzy dobrem  jednostk i a dobrem ogó łu . Jest 

to zagadn ien ie bardzo sub te lne i przeciągnąć  

strunę jest bardzo ła tw o ...

W stęp do naszej now ej K onsty tucji po ­

w iada, że „państw o jest w spó lnem dobrem  

w szystk ich obyw ateli4* . Jeśli w ięc P aństw o  

żąda od obyw atela, by d la P aństw a dat 

w szystko —  to ze sw ej strony m usi P aństw o  

zapew nić m u i sw obodę pracy i op iekę pra ­

w ną i bezp ieczeństw o i stosunek życzliw y  

sw ych organów w ykonaw czych —  sw ej ad ­

m in istrac ji i b iu rokracji — do codziennych  

po trzeb życiow ych jednostk i czy ugrupo ­

w ań spo łecznych .
W  tern w łaśn ie w skazan iu tkw i podsta ­

w ow a zasada stosunku , jak i pow in ien łą ­

czyć urzędn ika z obyw atelem .

„W um yśle szerok ich sfer obyw atel­

sk ich adm in istracja uzm ysław ia praktyczn ie  

rząd , a naw et sam e P aństw o 44 — pow iada  

m in ister K ościa łkow sk i. — ..U rzędn ik n ie  

m oże być ty lko bezdusznym stróżem praw a  

i porządku pub licznego , ale m usi się stać  

czynnym  w środow isku, gdzie ży je i pracu ­

je . U rzędn ik jest częścią spo łeczeństw a i 

m usi być odb lask iem n ie ty lko w ładzy , ale i 

każdego zdrow ego prądu , żyw ych sil tw ór­

czych , w ychodzących ze spo łeczeństw a 44 .

K ażdy obyw atel m oże się podp isać pod  

tern ośw iadczen iem .
G dyż źle służy P aństw u i jego in tere ­

som fnnkcjonarjusz pub liczny , k tó ry w sto ­

sunku do obyw atela zna jedną ts lko drogę  

w yjścia : szem atyczne zała tw ian ie sp raw , źle  

w yw iązuje się ze sw ej m isji urzędn ik , k tó ry  

przejm uje się ty lko literą praw a a n ie jego  
duchem , ucieka przed w zięciem na siebie  

odpow iedzialności za decyzje i m oże d late ­

go w łaśn ie — zresztą przew ażn ie bez złe j 

w oli —  naraża jednostkę na szykany i udrę ­

czen ia .
T ak i w łaśn ie urzędn ik rozgorycza oby ­

w atela na P aństw o , w yw ołu je w szerok ich  

magach uczneia n iezadow olen ia , czy naw a

Nowe zajścia

i dalsze zbrojenia sią
W  zw iązku  z osta tn im  zajśc iem  pod cza się . m im o uspakajających w iado-  

A fdub , w k tó rem  po stron ie w łosk ie j! m ości o trzym yw anych /. E uropy z  
pad ło 5 żo łn ierzy z oddzia łów u tw o-1  m ożliw ością in terw encji w łosk ie j,  
rzonych z tuby lców donoszą z A ddis- k tó ra nastąp i praw dopodobn ie z chw i-  
A beba, że do  E ry tre i i S om ali w łosk ie-! lą ustan ia trw ającej obecn ie pory (le ­
go nadchodzą codzienn ie now e trans- szczow ej.
porty am unicji i bron i. W  A bisyn ji li- |

Hauptmann usiłował popełnić 
samobójstwo

Nowy Jork. S kazany na śm ierć w  
procesie o zam ord tow an ie dziecka  
Ł indbergha, Hauptmann usiłował po ­
pełnić w swej celi samobójstwo.

H auptm ann  sporządził z k ilku  chu-  
steczek sznur, a następn ie zarzucił 
pętlicę  na  szy ję . V \ te j w łaśn ie  chw i­
li przyby li strażn icy i odcię li go

Rzeki wfstępują z b u. < 
Wsie i ulice zaiane — Mosty zerwane

K  r a  k  ó  w . W skutek w iatrów hal­
nych w górach , w zrostu tem peratu ry !  
i u lew nych deszczów , ruszy ły gw alto -; 
w  n ie lody na rzekach S ole , txaraszaw ńe  
i S kaw ie . \\ k ilku m iejscach po lw o-! 
rzy ły się zato ry lodow e. A kcja ra tun -  
kow o-zapob iegaw cza usunęła nagro ­
m adzone zw ały lodu . \\ pow iecie ży ­
w ieck im  w ezbrały po tok i górsk ie , w pa ­
dające do S oły . S zczegó ln ie w ylał po ­
tok M ikuiina w R ajczy . W ody lego po ­
toku zalały k ilka dom ów . P o przeko ­
pan iu zw ałów śn iegu i lodu , w ody u-  
stąp ily , tak . że n ie zachodzi po trzeba  
ew akuacji ludności. W skutek  w zburzo-l  
nych w ód zerw ane zostały m osty na!  
po toku  ( żerna w  pow . żyw ieck im  i na!  
drodze pow iatow ej R ajcza— Z w ardoń , ■ 
gdzie kom unikacja zosta ła przerw ana. 
K om unikacja d la au t w pow iecie kra-| 

kow sk im  jest u trzym ana. R zeka D lub-j 
n ia w ystąp iła z brzegów , zalew ając o-! 
ko liczne po la i lak i.

Kraków. S ku tk iem  ta jan ia śn ie-j 
gów  w  pow iecie krakow sk im  pow stał 
zato r lodow y  na rzecze B iałucha, k tó ­

ry spow odow ał częściow o zalan ie o-  
sied la P rądn ik B iały . Z ato r został 

pokrzyw dzen ia. A pam iętać należy , że po ­

czucie krzyw dy im g łęb ie j w nika w szero ­

k ie m asy , m niej państw ow o uśw iadom ione  

i m niej posiadające zrozum ien ia d la ko ­

n ieczności państw ow ych —  te rn jest w iększe  

i tem bardziej w sw ej sum ie w yw ołu je siły  

dynam iczne, rozsadzające natu ra lną i nor  

m alną w ięź, łączącą obyw atela z P aństw em

Jeśli w ięc m in ister K ościa łkow sk i usta ­

la zasadę, iż „naczelnem hasłem i am bicją  

urzędn ika pow inno być, aby przy ’ zała tw ia ­

n iu każdej sp raw y w szystkie in i siłam i dą-  

jżyć do tego , by życie obyw atelow i u ła tw iać

w czas, W k ilka m inu t późn ie j zja ­
w ił się w jego  celi sędzia I renchard ,  
prosząc go , ażeby w reszcie pow ie ­
dzia ł ty lko , że jest n iew inny .

W iadom ość o usilow anem  sam o ­
bó jstw ie H auptm anna rozeszła się w  
k ilka godzin  po calem  m ieście .

oO o

usun ię ty i kra sp łynęła . S tan w ody  
na W  tś łe pod K rakow em  podn iósł, się  
n ieznaczn ie . L ód sp ływ a spoko jn ie . 
W  is ła pon iżej u jścia R aby jeszcze  
jest zam arżn ię ta . N ależy się jednak i 
spodziew ać w każdej chw  ili ruszen ia  
lodów '. R ów  n ież i lody na górny  m  
D unaj  cii do tąd n ie ruszy ły  .

Łódź. W  sku tek znaczny  ch opadów  j 
i gw  altów  nego  topn ien ia śn iegu w no ­
cy z sobo ty na n iedzie lę w y  la ła rzeka  
Jasna , zalew ając u lice przedm ieścia  
W  idzew a m . in . ko lon ję robo tn iczą  
W r id  ze  w ' s  k  i e  j M anufak tu ry .

M  oda sta le przybiera , o godzin ie  
5-te j rano  w  ezw  ano oddzia ły  saperów  
k tó re w espó ł ze strażą ogn iow ą ocho t­
n iczą rozpoczęły zabezp ieczan ie te re ­
nu . O d godz. lO tej rano w oda po ­
częła opadać. R ów nież rzeczka B ału t-  
ka zala ła t n iżej po łożone u lice. —  
A kcję ra tunkow ą prow adzi straż o-  

gn iow a.

B  i a 1 v s t o k . W skutek nag łych o- 

padów deszczów  ych i roztopów w oib  
nych  zosta ły uszkodzone w  w  ie lu m iej-i 
scach rozpoczęte robo ty ' kanalizacy j­

i chron ić go życzliw ym  sposobem  od w szel­

k ich n iepo trzebnych uciążliw ości — jeżeli 

stern ik naszej po lityk i w ew nętrznej w ym a ­

ga, abv „w każdej sp raw ie k ierów  ać się  

zdrow ym rozsądk iem , un ikać zbędnych fo r­

m alności. n iezrozum iałych d la przeciętnego  

obyw atela 44 — to cel będzie osiągn ię ty , gdy  

ten duch w łaśn ie zapanu je w św iadom ości 

pó łrn il jonow ej rzeszy w  ykonaw cow w  lad /y  

na w szystk ich szczeb lach służby państw o-  

w < T -  .
N iech słow a m in istra K ościaikow sk iego  

g łęboko zapadną w dusze i w ojew ody i sta ­

K O W A L S K I R E Z Y G N U JE .

P łock . W sobo tę w ydał „D zien ­
n ik P łock i " nadzw yczajny dodatek , w  
k tó rym  donosi o rezygnacji arcyb isku ­
pa m arjaw ick iego K ow alsk iego . R ezy ­
gnację sw oją K ow alsk i og łosił w fo r­
m ie lis tu pastersk iego , w  k tó rym  p isze , 
że sk łada sw oją godność przełożonego  
m arjaw itów . n ic zrzeka się jednak du ­
chow ej op iek i nad m arjaw ilam i. P is­
m o podaje , że zbun tow an i n iarjaw ici 
zaskoczen i są tym  lis tem . A rcyb iskup  
K ow alsk i w najb liższych dn iach m a  
oddać n ieruchom ości, oraz św iątyn ię  
zbun tow anym , k tó rzy  n ie chcą się zgo ­
dzić na ośw iadczen ie K ow alsk iego , do ­
tyczące  jego  duchow ej op iek i nad n im i.

.. .

G Ó R N IC Y P O D JĘ L I P R A C Ę .

S  o  s n  o w  i e  c . Z akończony został 
stra jk w ko  paln i .,(>  rodzice ’* . R obotn i­
cy pod ję li o godz. D -tej norm alną  
pracę . D yrekcja kopaln i uw zg lędn iła  
żądan ie robo tn ików  co do n ic po trąca ­
n ia prem ji i zachow an ia dep tiu : ów  
w ęglow ych za okres strajkow y .

ne. W  n iższych punk tach m iasta zala ­
ne są p iw nice dom ów , w kuku zaś do ­
m ach w oda w targnęła rów nież na par­
te r. S tan w ody na rzece B iałe j znacz ­
n ie  się podn iósł.

K ielce . W skutek roztopów śn iegu  
w ody na rzekach w oj. k ie leck iego  
podn iosły sw ój poziom , grożąc zale ­
w em . S tan w olty w ynosi 1 m . ponad  
poziom lodu . S ytuację pogarszają  
padające bezustann ie deszcze .  
W K ielcach zalane zosta ły n iżej po ­
łożone dzie ln ice m iasta . P rzedm ieś ­
cie P akosz D olny w oda zala ła 8 do ­
m ów m ieszkalnych . L udność m u ­
siano  ew  akuow 7ać . W oda na zalanych  
te renach sięga 1 m . 50 cm . P ozatem  
zalane w odą są stare w arszaw sk ie  
przedm ieście  i lew a strona u l. B odzeń-  
tyńsk iego . S tan rzek i ( żarna N ida  
w  \ nosi oko ło 3 .50 cm . ponad stan lo ­
du . W akcji ra tunkow ej b ierze u-  
dzia ł po lic ja i straż pogo tow ia kana- 
lizacv jno-w odnego . \\ osta tn ie j chw  i­
li sygnalizu ją , że w oda na przed ­

m ieściach K ielc zaczyna opadać.

— o —

rosty , prezesa izby skarbow ej i sk rom nego  

referen ta, badającego zażalen ia podatkow e, 

naczeln ika urzędu celnego i strażn ika ’ia  

stacji tow arow ej, dyrek to ra okręgu ko le jo ­

w ego i kon tro lera w pociągach , szefa kura ­

to rium szko lnego i sek re tarza dyr k tó ra  

g im nazjum , funkcjonarjusza za ok ienk iem  

pocztow em . sekw Testra to ra podatków i poste ­

runkow ego po licy  i...
N iech im w szystk im pr/yśw ieca jedna  

m yśl, że w czyn m usi być przyob leczona za ­

sada: „P aństw o jest w spó lnem dobrem  

w szystk ich obyw ateli'4 .
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Co sf^chać ?
Teresa z Konnersreuth I

W K R A JU .

w obozie koncentracyjnym

WYRABIAŁ POSADY KOMORNI 

KÓW.

Afera oszukańcza w Toruniu.
Przed m niej w  ięcej 10 dniam i ba-

niem

tów państw ow ych  

R olnego oraz SO .O I

m inistrów . O bejm uje on w posz- 

w ojew ództw ach 20.000 ha giun-  

B anku

gruntów

now isko piątego w iceprezydenta n  

szaw y pow ołał p. Jiiljana K ulsk ie

w ał oddział 

Jednocześn ie  

w odem tego  

ganizacj i.

4- O pad)

opierzę

nie pociągów A m  ibusy i

jpozine- 

utknę-

W id ­

m iin ikow  al

■ ii. Słynna stygm aty  czkał Z am kniecie i eresy z K onners- 
K onnersreu th przebyw ała reu tli yy obozie koncern  ra<y  jnym  
dni y\ niem ieckim obozie siąp iło / lego poxsodu. poniew aż

y jnym . W  iadom ość tę żako ki ona na podstaw  ie przeży  te j

na-

się. że obecny reżim  w \ien i-

z pro te-lk ie w alki. Po pięciu dniach pobytu

gow  ego w Poznaniu , p. Ł ipsch . prze ­
prow adzając dochodzenia w spraw ie  
sensacyjnej afery adw okata B teniew - 
sk iego z Poznania, która ściśle łączy ­
ła się z podobną aferą na teren ie lo -  
run ia. —

\\ w yniku tych dochodzeń policja  
przeprow adziła rew izję dom ow ą w

4- \\ panstw oA vej szkole li 

leziono środek tęp ien ia szczur*  

w postaci tlenku ety lu .

5- W w arszaw  sk in i szp ital 

pacjen t Jarinozik napad! na  

sierdzia i kijem okładał ją a  

przytom ności, \w anturn ika r 

szp italna.

6- W m iejscu odosobnien  

K artusk iej nrzebvw a obecnie

m ilo-  

utrałv

Jana K oca, M irosław a L isow skiego i 
A ntoniego 1 rockiego . D w óch ostat­
nich osadzono z polecenia prokuratu ­
ry  a v  areszcie śledczym .

D obrana ia tró jka oszustów , po-  
yyolu jąc się na znajom ość i pokre-  
iw ieństw o z w ysokiem i osobistościa ­
m i w W  arszayvie, obiecyw ała różnym  
ludziom  yvyrabien ie posad kom orni- 
kóyv sądoyyych na teren ie apelacji  
poznańskiej, t. j. na Pom orzu i W  

m iejsce czynu pom oc W ieikopolsce. O szuści pobierali od
I , ix  - . , 7V 1 V n? 1 <1° diin iu kandydatów na posady kom orników
łąkę radzyńską należącą do N iem calgdzie jeden z nich w kilkanaście m i- sa(lO W vch w vsokie yvyiia  °  rodzenia._
• ........ p ....... ...o ................ i a ................ ; nalonliasi brat H u-'Z kandydatów posady jednak nik t

nie odzyskaw szy |n -e U Zy Skał. A ferzyści działali przez  

. z . [d łuższy przeciąg czasu i zdołali pona-
ciągać szereg osób na 2O .(M X ) zł.

jąc

1UU —  :o ()o :-

Zabójstwo w Radzynie woj. Poznańskie
godzin ie 3-ciej w ybrało obficie krw ią.

ko, I ranciszek (lierczx  nski, O w siany m ując o w ypadku m ieszi 
W incenty i M aciejew ski f ranciszek  I Przy  by  la na rs:s : _ 
na kradzież trzonków do m ioteł na ‘zabrała obydw ócłi braci

I riegera zam . w R adzynie.
ściu na lakę przystąp ili do ścinania  
z w ierzb trzonków . Z przeciw nej 
strony nadchodziło 5 osobników któ ­
rym i by  li O skar I reger. H ugo I re-

Po przej-jiu l zm arl. D rugi 
go leży w dom u  
przytom ności.

na co ci nie rea-

łódzkim

den dzień . iSkutk i bójk i, by ły bardzo trag iczne  
na teren ieIalboyyicm na ziem ię zw aliły się dw ie  

<7 robotn i- [ osoby i to bracia I regeroyy  ie . brocząc

4- O koło 1 m arca rozpoczną się praco  

przy budow ie szosy ( zersk — Ficu , gdzie  

pracę znajdzie 1000 robotników .

5- B urm istrz m iasta G łębokie (W ileń ­

sk ie) został zaw ieszony w urzędow aniu za  

w adliw ą gospodarkę.
6- 13-letn i Józef Ż m udzińsk i z N akla w  

uderzył o inne sanki 

przeciął sobie krtań
czasie saneczkow ania, 

tak nieszczęśliw ie, że  

i w krótce zm arl.

+ W  ogródku teatralnym w  

stan ie w rb . pom nik M oniuszki.

4- Pociąg pospieszny w ykoleił się na  

lin ji L ille — A ntw erpja m iędzy stacjam i 

A  avre a St. C atharina. O fiar w ludziach nie  

było .

G rudziądzu

Z A G R A N IC Ą .

+ D o L ondynu przybył na  

ty jsk ie w icem inister K oc.

+ Sąd w B udapeszcie skazał na

ła  rg i bry ­

karę

+ Policja gdańska aresztow ała posłan ­

kę socjalistyczną G . M iiller i członkin ię za ­

rządu stronnictw a socjal. K . W itkow ską za  

zbieran ie o 'fiar na biednych członków partji, 

bez zezw olenia.

4- M oskiew ska  

przekształcić stary  

park m iejsk i.

rada m iejska uchw aliła  

cm entarz żvdoyvski na

na posady kom orników

przystąp iła do dochodzeń , w których!

ujęła w  yżej w ym ienionych spraw ców POŻAR KOŚCIOŁA POLSKIEGO 
z których (..ierczyński był głóyyn. I W  B O ST O N IE

. o

spraw cą pobicia i zabicia ś. p. O skara  
i regera. N a m iejsce yyyjechała ko ­

m isja sądoyy  o-lekarska która prze ­
prow adziła sekcję zw  łok ś. p. O skara

zinail kró l lledżasu E m ir A li.

zerw ała kiika tam i grozi zalan i  

cyj baw ełny i okolicznych m iast.

środkow ej

10.000

na grypę

osób . 5 osób zm arlo .

A rcybiskup B ordeaux kardynał A n- 

zm arł w uh. tygodniu .

W e francuskiej kopaln i w L ille , zgi­

naj pod zaw alonem rusztow aniem 47-letn i 

górn ik polsk i Franciszek Stcm pień . żona

J. G -ski.

6)

gospodarstyx stanow iły le-
m ańslw a. Z akon daw ał za szczególne zasługi lu ­
dziom niższego pochodzenia kilka w łók lo li. w ol-

boyviazany  eh do posług w ojennych konno i zbro j-  
no. W Polsce nazw ano len ty p gospodarsfyy le tnań-  
sk iem i. lub łanow em i.

Podobne i>y ly róycnież gospodarstw a listonow -l  
sk ie, dayvane ludziom , którzy podjęli się obow iąz ­
ku odnoszenia poczty kom tura do następnej osady , 
z której listonosz odnosi! do

na
czenia.

W  spom niane poprzednio m i\ n  v

Jak donoszą z B ostonu , sp łonął  
lam doszczętn ie kośció ł M atki B o ­

ye zachodniej 
Szkoda w ynosidzieln icy m iasta.

20.000 dolarów .

■

będzie insty tucja, m ająca zakupyw ać zboże  

po stałej cenie 30.000 le i za w agon.

4- N arodow i socjaliści urządzili w M o ­

nachium gw ałtow ną dem onstrację antyka ­

to licką. Policja im erw er. jow ała.

5- W  pobliżu Fredriksham m (F in landja) 

200 rybaków uniósł prąd na krze lodow ej. 

N a ratunek w ysłano sam olo ty .

6- W W iedniu dokonano szeregu aresz- 

na sposób

w  pierw szą

tow ań za publiczne w itan ie się  

hitlerow ski.

4- W czorajszej niedzieli, jako  

rocznicę trag icznej śm ierci kró la

go A lberta I odbyły się w kraju uroczy ­

stości żałobne przy żyw iołym udziale liid -  

ataku apoplek tycznegozm onopolizow any. W tym celu utw orzona ności.

m a być osied lonych na ro li w Palestyn ie.

+ M andel zbożem w R um unji m a być

180 korcy ow sa. 5200 serów . 5 rusznic. 44 łuków  j 
i 180 kop gro tów .

W dom enach koili! i i  rstw  a notow  ano: w roku  
1597 - koni 165. w tern ogierów 6. klaczy rozpłodo ­
w ych 64: w roku 1599 —  koni 160. w tern 4 ogiery  .

gdzie notow ano w roku 1599 —  ow iec 1000 sztuk , 
korw 184. św iń 180:

1415-15 H enry  k M arszałek : 
1415-16 E ngelhard K rebs: 
1416-19 Jan v. M enden, zarazem kom -  

tu r golubski.
Jak w spom niano poprzednio , nastąp iło yv roku  

1419 połączenie kom turstw  a kow aleyvskiego z  w ój-  
toyvsfyvem krajow em w L ipinkach , yvobec czego  
kom turoyvie koyvaicw scy byli odtąd róyynocześn ie  
yvó  j tam  i 
1419  
1421  
1424  
1426  

, 1450  
( ó  tinw  aldem  i 1456  

kom ; u  rst  yy a  ; 1458  
ŚJ 1 . . . . 4---- ! < 4 1 A

250 ow iec, 56 krów

O gólny stan trzody cldeyvnej kom tur-  
w roku 1589  

roku 1410 —
sty \a kow  aley \ sk iego przed-taw  ia  
bydła 244. ow iec 281. św iii 125(>: 
bydła 111. ow iec 192. św iń 1212.

(1410) zadecydoyvala o przyłączeniu i 
kow  alow  sk iego do kom turstw a w G olubiu . Stan len 1442

. • ‘ i • • ' t • m i- otw orzenia
kom turoyyi koyvaicw -.k icm u czynszu w zbozu . I?la! ()f|. 
zobrazoyvania dochodu służą nin iejsze cyfry : y\ ro-j 
ku 1589 dostarczało ft m ly now 5.590 korcy żyta  
i 500 korcy jęczm ienia, natom iast w roku 1410 d -I

' - ’ - J457

1000 1było już ty lko 5 m łynów ,  
korcy żyta rocznie.

na efek tyw ne dochody kom turstw a koyvalew skiego . 
należy ycziąć pod uw agę nin iejsze dane liezboyve:

W roku 1589 yyy nosił dochód czynszu z w łók

— O tfo ii.
17. 11. 1278
10. 7. 1505

1 550
25. 2. 1 555
15. 6. 1557
8. 1 1. 1545

25. 6. 1549
1. 9. 1589

1589

—  H erm ann v. O ppen:
—  R otherus:
— J a  n de W  ellcn :

to następujący kom  tu  row ie:

do

do  
do  
do

tam że. O to ich nazyviska:
50. 6. 1421 —  M ikołaj v. B ergau
50. 4. 1424 — Jan v. E ischborn ;  

6. 9.
22. 5. 1450
19. II. 1456  
11.11 . 1458  
15. 11. 1442 —

1447 —  L udyyig v. E rlichhausen ;
7. 1. 1455 — Joerge v. E gloffstein.

czasóyy krzy-

1426 —  Ł ukasz v. L ichtenstein : 
G ottfried v. R odenberg ;

— W incenty v. W irsberg :
—  W ilhelm  v. G rafenstein :

Jan y. D obenek:

do
K om lurstw o i m iasto m iało za

Ig icw kom turstw a. T reść jego stanoyyiły dw ie  
M zeryvone ry by, na białem polu , zgięte lekko yy 
'g rzb iecie i nachylone ku sobie głóyykam i i pletyvam i  
i ogonoyvem i. T ę chorągiew niósł a v  bój yyspom niany  
iuż kom tur koA valew ski M ikołaj W ilcz yy bityyie

' potJ ( i run  w  ałdem .
Juk yyynika z poprzednich rozycażań skupiała  

jsię w rękach km nturów w  szelka w dadza. yyobec cze- 
!go stali oni się fak tycznym i tw órcam i potęg i krzy-

do I m k.) .\!!yn \

- H r. A lbreelit v. Schyvarzburg . 1 napotykane na drodze je j rozyvoju , um iał Z akon  
(tb jąw szy rządy kom tursk ie po usuw ać skutecznie, nie przebierając w środkach , 

który , lam . gdzie się rozchodziło o yvydobycie środkóyy  
pano-1  pien iężnych od ludności na cele krzyżackiej poli-  

i • ’i 1 • -p  1 14 '

sw oi ni

w -ał :

c\ jęczm ienia.
m -’ ( pic północnej). Z akłady rzeź-  

kam ieui ło ju , w raku 1592 n tw ei
80 kam ieni. ■: K am ień

ono:

i 595

89  gęsi. II fun tów pieprzu . 4 M inty * 
Z w vinien ionveh  626 m k. otrz.y

1410
141 I

—  M ikołaj W ilcz, który poleg ł dn. 
15. 7. 1410 r. poił (btinw aldcni. 
o czeni w spom niano już  
innej sposobności :

— E berhard \ . O H  tersheim :

tyk i aneksyjnej. nie pom ogło nic. I yvarda dłoń  
krzyżacka w ycisnęła resztk i zapracow anego m ająt­
ku z kieszeni biednego podatn ika, zw łaszcza Pola­
ka. Stąd zrozum iałą staje się reakcja elem entu  

■ ! autochtonicznego —  polskiego , który szukał sku- 
i tocznej drogi yy y  jścia z nieyvoli. R osnącą nienaw iść

gaz\now alie w sp ichrzu zam ku kow alew skiego w y- 1 
nosiły yv roku 1400 jak następuje: 1480 korcy żyta,

1411-15

K arol v. W  abershausen: by  I on  'lan ia Z yyiązek jaszczurczy , yyspom niany poprzed- 
róyynocześn ie kom ttirem golub- nio . Z bliżała się godzina yyyzw olenia. pow rotu na  
sk in i: [łono ukochanej M acierzy , a zapisaną Z ostała yy dzie-

A  ilheim y. E ppingen . rów nież}Jach datą pokoju to ruńskiego w roku 1466.
kom tur golubski; 1 (C iąg dalszy nastąp i)^
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DOM SIE ZAWAŁU;.
5 OSOBY ZABITE — 5 RA.\.\Y( U.

Pozna ń. Z Szamotuł donoszą, że 
wskutek szalejącej wichury przybiera­
jącej chwilami rozmiary huraganu za­
walił się lam w niedzielę rano dom  
mieszkalny. Pod gruzami znaleziono 
zwłoki trojga osób Antoniny Adamcza- 
kowcj. jej 22-łetniej córki i 2-letniego 
syna. Ponadto zraniony został Andrzej 
Kulig i 4 osoby odniosły lżejsze rany.

schalk‘ego i kierownika wydziału za­
kupów monopolu tytoniowego.

TRANSPORT W IĘŹNIÓW 1)0
Po wykryciu

MASZYNISTA WYPARŁ 
Z POCIĄGŁ.

Poznań. W ub. piątek w nocy 
padł ofiarą tragicznego wypadku ma­
szynista pociągu osobowego zdążają­
cego z Poznania do Ostrowa śp. Je­
ziorkowski. Pociąg, który prowadził 
Jeziorkowski odszedł z Poznania e 
godz. 23-ej. W czasie jazdy tuż za Po­
znaniem Jeziorkowski wychylił się z 
lokomotywy do kolegi prowadzącego 
lokomoty wę manewrową na sąsied­
nim torzc. Jeziorkowski wychylił się 
tak nieszczęśliw ie, że w ypadl na tor. 
Maszynista w parę minut po wypad­
ku zmarŁ Pociąg zatrzymany został 
przez palacza, który był świadkiem  
wypadku.

KONFERENCJA KOLEJOWA 
POLSKO - SOWIEC KA.

Poznań. W ub. piątek przed po­
łudniem rozpoczęty się w Poznaniu w  
gmachu Dyrekcji Okręgowej Kolei 
Państwowych obrady 1 I-go zjazdu 
kolei polsko - sowieckich. Przedmio­
tem narad jest sprawa usprawnienia 
komunikacji towarowej między Pol­
ską a ZSRR. Konferecja potrwa około 
3-ch tygodni.

SPŁOSZONY ZŁODZIEJ
Kartuzy. Nieznanemu sprawcy, u- 

siłującemu dokonać włamania do 
kuchni u rolnika Rycherta Józefa (w 
Baninie) pękła szyba. Od powstałego  
hałasu obudził się syn Rycherta, Fe- 
lifcs który razem ze sw ym  bratem wy­
szedł z mieszkania. Włamywacz zau­
ważywszy Rychertów ukrył się za 
drzewo, skąd oddał strzał, poczem  
zbiegł do lasu.

OFIARY KATASTROFY  
KOPALNIANEJ.

C h o r z ó w. W ub. piątek w po­
łudnie kolumna ratownicza kopalni 
.,Matylda“ po 9-dniowych wysiłkach  
dotarła do zwłok jednego z zasypa­
nych górników' Bernarda Sow y. Zw to­
ki znajdowały się w odległości 7 me­
trów7 od miejsca, w którem pracowali 
górnicy. Prawdopodobnie po pierw- 
szem zawaleniu się stropu śp. Sowa 
odskoczył na kilka metrów, jednak  
obsuwające się w dalszym ciągu bry­
ły węgla zasypały go. Poszukiwanie 
drugiej ofiary wypadku górnika Sku- 
teli trwa nacfaE

CZARNA ŚMIERĆ.
S os n o w i e c. Na nieczynnej ko­

palni ..Karola wr Zagórzu wydarzył 
się tragiczny wypadek: Zwały węgla 
zasypały Tomasza Kołodziejczyka, 
który wydobywał węgieł na własny 
użytek. Po kilkugodzinnej akcji zdo­
łano wydobyć nieszczęśliwego z pod 
gruzów 7 już martwego.

Golub Ib hi>eg 

W uzupełnieniu

mentu pokuty i prawdopodobnie nauka n-

nalezienia zakopanych przedmiotów.

l akt odnalezienia przedmiotów  
w o komentowane w uaszem mieście

abowanych przedmiotów 
po odnalezieniu

Gdańsk. W ladze gdańskie w y- 
slal\ dalszy transport więźniów gdań­
skich przew ażnie polity czn\ eh w licz­
bie około 30 osób autobusami do za­
kładu karnego w W artenburgu w 
Prusach W schód  nich.

ORKAN PRZEWRACA KOMINY 
FABRYCZNE

Berlin. Lbieglej nocy przeszedł 
nad Lipskiem orkan który zarówno 
w samem mieście jak i okolicy w y- 
rządzil poważne szkody, zrywając 
dachy z domów, wyrywając drzewa 
z korzeniami i obalając kominy fa­
bryczne. Z jednej fabryki maszyn 

iw icliura zerwała oirbzymi dacii, rzu­
cając go na ziemię o kilkaset metrów. 
W wielu miejscach ulice zatarasowa­
ne są poprzew racanemi słupami teie- 
graficznemi i elektry cznemi. VA akcji 
oczy szczania miasta po śladach zni­
szczenia biorą udział 
działy straży ogniowej.

AFERZYSTA SKAZANY NA ŚMIERĆ

mu z więzienia, zos
pud zarzutem dokonania kradzieży nic 
ci/in w pow iecie brodnickim. / aresztu

e chcą zdradzie, kto i u kugo 
Sujbardziej uległy zniszczeniu 

ztoc/vńcx całkowicie

dokonał różnych nadużyć na sumę 30
tys. rubli. W spólnika jego, który zde- ’ podkreślić nale/x doniosl ość faktu 

........ przedmiotów. Tak oto zbożny wpływ sakra-fraudował 20.000 rubli skazano na 10' 
lat więzienia.

KATASTROFA HYDROPLANE.

Londyn. \V ub. piątek w pobli­
żu Messyny uległ katastrofie hydro­
plan brytyjski, lecący7 z Neapolu do 
bazy samolotowej na wyspie Malcie. 
W samolocie znajdowało się 9 osób, 
w tej liczbie 2 oficerów' i 1 podróżny. 
Wśród szczątków 7 samolotu znaleziono 
dotąd 5 zwęglone trupy. Dotychczas 
brak wiadomości o losie pozostałych 
osób jak i szczegółów 7 katastrofy.

GŁÓWNA WYGRANA.

się przed „100 metrówką ‘. Pewnej pani, która wienie zjazdu powiatoweg'o OSP. Statut refe- 
miała kapelusz z żałobnym w-elonem wiatr zer-1 rował prezes oddziału powiatowego p. wicesta- 

wał kapelusz i uniósł go na wysokości 2 piętra rosta Cwinarowicz, udzielając wyczerpujących 
„Hotelu pod Orłem” . Biegnąca pani wzywała wyjaśnień. Skolei p. inspektor Roszczyk omówił 

przechodniów „trzymaj” — lecz kapelusz z we- ' cel i program zjazdu powiatowego, który odbę- 

’ łonem szybował sobie w powietrzu przypomi- dzie się 7 kwietnia 1935 roku. Po zakończeń 

nająć swoim wyglądem spadochron.
Wichura spowodowała przerwę w dostawie 

prądu. Na linji bowiem miało miejsce kilka 

i krótkich spięć.

] Przelotne deszcze przyczyniły się do pow-

Biegnąca pani wzywała । w yjaśnień.

stania wielkich kałuży. Wieczorem nastąpiło o-

obrad udali się wszyscy do strażnicy miejscowej 
OSP., gdzie został dla obecnych naczelników 

przeprowadzony wzorowy pokaz ćwiczeń stra­
żackich. Po przeprowadzeniu ćwiczeń i omó­

wieniu tychże odprawa została zakończona.

ziębienie i wichura przyniosła ze sobą śnieg.

Wieczorem w sali p. Klimka odbyła się za- 

jak to pan zrobił, że pan wygrał? GKW Va>nbresia ', przy b. l.eznym uazla-
- 1 ’0 bardzo proste. Kupiłem so- c * 4“ town,e sah Panowat 

i . i • i ■ • ; beztroski humor, i dopiero nad ranem, gdy zmę-
bie los, wierzyłem, ze wygram i wy- u , ’ x ■
orałem  ' ' ozenie owładnęło wszystkimi — rozesli się goście
g’seMpo wszystko? Ido dom*™.

— Wszystko. Powiem panu jesz-' 
cze, że przez kilka loteryj nie wygry-j 
wałem, a mimo to nie straciłem wiary zl|chwala banda wla 
y swoją wygraną.

, Iu/-rozumiałem. Zwyciężyła cier-r-^y^^-^-^’^W  
pliwosc i dobre wewnętrzne na.sia- sobo„ i „iedziell. Poniew 
wierne. Aze mam dobre wewnęlrznę. • iniast .z„1)ro„.adza j.e.jodyczne 
nastawienie kupdem sobie los do| .. >dziewl,e ,iH „alezv . ha„da , 
pierwszej klasy, której ciągnienie roz-j 
poczynasię dzisiaj i trwa cztery dni.* 
Może właśnie ja wygram 100 tysięcy l 
— comożna wiedzieć...

W ymiad z czlotmekiem, który wygrał

tiaS&nslarzisti

WALNE ZEBRANIE IJLL

iu wczorajszym o godz. 15 odbyło 
licznvm udziale członków roczne

UWAGA! GRASUJĄ WŁAMYWACZE!

____ j____ j, która

'dokonywała włamań do biur handlowych w

walne zebranie ZZZ. Prezesem wybrany zo­
stał p. Żonakowski. Szczegółowe sprawozda­
nie podano w numerze środowym.

KRADZIEŻ
W nocy z 17 na 18 bm. skradziono na stko- 

dę Cegielni „Gryf” około 5 centnarów' węgla.

ZEBRANIE PLACÓWKI POWST.
I WOJ. O. K. V1IL

W niedzielę 17 o godzinie 15,30 zagaja ze-

,, i. • , ■ ’branie wobec nieobecności prezesa, sekretarz p.rolicja więK-;
p.l Szaliński hasłem „Wolność". Po odczytamu 

./c_ | porządku obrad sekretarz odczytał protokół z 

• • . i, „z ! ostatniego zebrania, który bez poprawek przy­niesie się na prowincję i tam kontynuować  & T ,
będzie, swa pracę Ostrzega się zatem obv- Referaty: „Wolność i „Kultura Pomorzan” 

watelstwo bv strzegło swojego mienia a o wygłoszone przez p. Szalińskiego, wywołały ozy- 

zauważonech podejrzanveli osobnikach zgła- ’ wioną dyskusje, w które] zabierali głos kilku 

szało najbliższemu posterunkowi Policji Bonków placówki. Między innemi poruszono 
sprawę opłat miesięcznych dla członków' bez­

robotnych. Zarząd apeluje do członków by za- 

’ płacili składki zaległe, gdyż w myśl statutu na 

ichu-: walnym zebraniu tracą prawo głosowania i obie-

WICHURA ZERWAŁA DACH.

Wczorajszej niedzieli, szalejąca

"5
MS

Św. katolio- Słońce

wschód zachód

Feliksa z wyb. poci Chełmno. 

Wiatr zaniósł dacii na p

WAGON POCZTOWY
W PŁOMIENIACH.

G d a ń s k. W ub. piątek w ieczo- 
rem spłonął wkrótce po odejściu z 
dworca głównego w Gdańsku w'agon 
pocztowy pociągu pospiesznego Gdy­
nia — Poznań — Katowice. Całkowi­
temu zniszczeniu uległ przytem za­
równo ambulans polski jak i gdański. 
Pożar, który powstał z powodu wybu­
chu materjałów łatwopalnych, znaj­
dujących się w paczkach pocztowych  
ugasiła gdańska straż pożarna. Ofiar 
w ludziach nie było.

AFERA OSZUKAŃCZA.
G d a ń s k. W Gdańsku wyki\ to 

wielką aferę oszukańczą. Właściciel 
drukarni Gorschalke, będąc dostaw<ą 
druków dla gdańskiego monopolu ty­
toniowego i gdańskiej centrali mle­
czarskiej popełnił nadużycia, sięgają­
ce kilkudziesięciu tysięcy guldenów.

związku z aferą aresztowano Gor-

18
19
20

Luty P. i Symeona I 6,48
W  i Konrada I 6,46
Ś. | Leona | 6,44

ŚP. KAZIMIERZ LUBOMSKI.

4,53
4  jt)D

4,57

W kwiecił' wieku zmarł po operacji na 

ślepą kiszkę śp. Kazimierz Bolesław Lu- 
bomski. Po odbyciu praktyki w przedsię­
biorstwie ojca swego, ożeniwszy się — za­

łożył śp. Lubomski swój własny warsztat. 
Jego sumienna praca zjednywała Mu coraz 

więcej klijentów. Odszedł — pozostawiając 
pogrążonych w żalu żonę i synka. Stroska-
nej Rodzinie składamy tą drogą nasze naj­
głębsze wyrazy współczucia. Red.

Z UBIEGŁEJ NIEDZIELI
W sobotę wieczorem odbyła się zapowie­

dziana zabawa karnawałowa PWK. która zgro­

madziła sporo obywatelstwa powiatu. Bawiono 

się harmonijnie, a bufet zaopatrzony w smaczne 

zakąski miał stale chętnych odbiorców,

W niedzielę panował porywisty wiatr. Dosyć 

komicznie wyglądali spacerowicze trzymający 

rękę przy kapeluszu, by w ten sposób ustrzec

które 

inaiież. P. Dą­

browski poniósł szkodę w wysokości około 

1000 złotych.

ZABAWA K. S. „POGOŃ44
W ub. sobotę w sali p. Szymańskiego odby-

ralność. Na tern program wyczerpano i zakoń­

czono zebranie hasłem „Wolno” .

bvl

ZN  A  KOM  IT  ¥ H  U  M  OR  YSTA
W HOTELU POD ORŁEM  

Wczmajsz) w ieczór v. hoteiu pod Orłem, 
niespodzianką dla nas. sł 
ów znakomitego humors kom  i ka

ła się zabawa karnawałowa K. S. „Pogoń . 
Na zabawę przybyli liczni goście z miasta i oko­

licy, którzy przy dźwiękach orkiestry p. Do- 

brycha bawili się ochoczo do rana. Ok o Io pół­

nocy nastąpiło rozdanie nagród za najoryginal­

niejsze kapy.

WIECZOREK KSMż.

odbił się wczoraj w salce parafjałmj. 
Zgromadzeni członkowie bawili się do póź-

nego w it'czora. Wieczorek 

obecnością ks. Bigus.

zaszczycił swoją

ODPRAWA NACZELNIKÓW  O. S. P.
Wczorajszej niedzieli odbyła się w

niu! o troskach i szarzyźnie lego życia.
H i;nioiw si-. p. iUtsska można słuehac g dżina­

mi. p oiieważ zaw-ze przynosi mim coś nowe­
go. orv onm:inego i ak’'laliimi i. P. B i<sek bawi 
tylko kilka dni i kto nie si\ z..< ! go jeszczt', 

niech p śpi -m do he.t< !u ;> sd Orłem. uh\ 
spędzić kilk i < hw i 1 beztroskich. Panu Szy­
mańskiemu należy się s/vzere uznanie za u- 

dane nabycit jiie.-.cy humoru. P. Rassekw\- 

stęp ije wieczorem w kinie.

BAL MASKOWY
Jak juz w poprzedniim numerze podaliśmy,

Związtk Podoficerów Rezerwy urządza w 

sali dniu 2 marca bi\ w hotelu pod Białym Orłem

Rady Powiatowej odprawa naczelników Ochot­

niczych Straży Pożarnych zwołana przez pre­

zesa Oddziału powiatowego p. wicestarostę Cwi- 

narowicza. Z ramienia Zarządu Okręgu \X'oje-

Wielki Bal Maskowy".

Obecnm zdołaliśmy się czegoś więcej do­

wiedzieć'. Otóż, komitet przygotowuje wiele u- 

rozmaiccń. bagrody za najlepszą maskę, za

wódzkiego przybył p. inspektor Roszczyk. Celem najlepszA oberek. Również przybędą napewno 

odprawy było zaznajomienie naczelników OSP. । Szczepcie i Tor.cio azeoy zabawić Szanowną 

i z nowo wydanym statutem dla OSP. oraz omó-j Publiczność.
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Ś W I Ę T O K R A D Z T W O  W  G O L I  B i l

L o g a  T a d e u s z G ę s ic k i H e n r y k
O le jn ic z a k o w a  F a u s ty n a

D o b o r o w a  o r k ie s t r a  p r z y g r y w a ć b ę d z ie t a k  

u  g ó r y  n a  s a l i , j a k  r ó w n ie ż  i n a  m a le j s a lc e .

N a jw ię k s z ą  a t r a k c ją  b ę d z ie  t o , ż e  b a w ić  s i ę  

b ę d z ie m o ż n a w  m a s k a c h a ż d o  r a n a  —  g d y ż  

n ie n a s tą p i z d e m a s k o w a n ie o g o d z in ie 1 2 - te j  

w  n o c y .

A  z a te m  k to  c h c e z a p o m n ie ć o w s z e lk ic h  

k ło p o ta c h , k r y z y s ie , p r o te s to w a n y c h w e k s la c h  

i k łó tn ia c h  z t e ś c io w ą  n ie c h  s i ę p r z y g o tu je  n a  

M a s k o w y  B a l Z w ią z k u  P o d o f ic e r ó w  R e z e r w y .

B A L  M A S K O W Y

O d d z ia ł Ż e ń s k i Z . S . w r a z  z P . R . w  C z y -  

s to c h le b iu  u r z ą d z a w  n ie d z ie lę , d n ia 2 4 l u ­

t e g o  b r . w  s a l i p . K a ra s iń s k ie g o  w  C z y s to -

c h le b iu  „ W ie lk i B a l M a s k o w y " p o łą c z o n y  z  

n a j r ó ż n ie j s z e m i n ie s p o d z ia n k a m i.

Z E B R A N I E  K Ó Ł K A  R O L N I C Z E G O .

Z ie le ń . O d b y ło s i ę t u  w a ln e  z e b r a n ie  

K ó łk a  R o ln ic z e g o . P o  z a g a je n iu  i o d c z y ta n iu  

p r o to k ó łu  z o s ta tn ie g o  w a ln e g o  z e b ra n ia , z a ­

r z ą d  u s tę p u ją c y p r z y s tą p i ł d o  s p r a w o z d a ń .  

Z e s p r a w o z d a n ia  s e k r e ta r z a w y n ik a , ż e z e ­

b r a ń  o d b y ło  K ó łk o  9 , w a ln e  j e d n o . R e fe r a tó w  

w y g ło s z o n o  3 , o d c z y tó w  4 . Z  l i s ty  c z ło n k ó w  

w y n ik a , ż e  5 0  p r o c , u c z ę s z c z a ło  n a  z e b r a n ia .  

R e w iz o r a m i k a s y  w y b r a n o  p p . K e l le r a  i M ą -  

t e w s k ie g o . P o  o d c z y ta n iu  k o m u n ik a tó w  T R P .  

p r z y s tą p io n o  d o  w y b o r u  Z a rz ą d u . M a rs z a ł ­

k ie m  z e b r a n ia  o b r a n o  j e d n o g ło ś n ie  p . W ila -  

m o w s k ie g o  Ł u c ja n a . Z a r z ą d  w y b ra n o  w  o s o ­

b a c h  p p . p r e z e s  —  B o g a le c k i J a n  w ic e p r e z e s  

C h o d z iń s k i W a c ła w , s e k r e ta r z  —  B o r o A v s k i  

J a n , s k a rb n ik  M in c t t i A le k s a n d e r , b ib l jo te -  

k a r z  —  M ą te w s k i W ła d y s ła w , d e le g a t M in e t t i  

A le k s a n d e r . W  s p r a w a c h  b ie ż ą c y c h  p o r u s z a ­

n o  w ie le  s p r a w  i b o lą c z e k  d o t . r o ln ic tw a . Z e ­

b r a n ia  o d b y w a ć  s i ę b ę d ą w  k a ż d ą  o s ta tn ią  

n ie d z ie l ę  m ie s ią c a .

W I Z Y T A C J A  S Z K O L N A
Ł O P A T K I . W  d n iu  1 5  b m . b a w ił n a  w iz y ­

t a c j i p . I n s p e k to r  S z k o ln y .

P L A G A  Ż E B R A C T W A
Ł O P A T K I . O d  k u k u  d n i p p  Ł o p a tk a c h  w a ­

ł ę s a  s i ę  c a ła  m a s a  r ó ż n y c h  i n d y  w id  j u m  t r u d n ią ­

c y c h  s i ę  ż e b r a c tw e m .

N a d m ie n ić  t r z e b a , ż e  j e d e n  z  t y c h  i n d y w id -  

j u m  p r z y b y ł d o p e w n e g o  g o s p o d a r z a , z a ż ą d a ł  

w s p a r c ia , g o s p o d a r z  d a ł j e m u  6  g r o s z y  —  a  t e n  

w ó w c z a s r z u c i ł m u  6  g r o s z y  n a  s tó ł i w y r a z i ł  

s i ę , ż e  z  n im  t r z e b a  s i ę  l i c z y ć  b o  m a  j u ż  z a  s o ­

b ą  5 l a t w ię z ie n ia . W a r to  z a z n a c z y ć , ż e  o s o b ­

n ik  t e n  j u ż  b y ł p i j a n y m . M o ż e  b y  t a k  P o l ic j a  

b a r d z ie j s i ę z a in te r e s o w a ła p o d o b n e m i w łó c z ę ­

g a m i .

R O Z G Ł O Ś N IA  P O M O R S K A ONMLKJIHGFEDCBA

W T O R E K , D N I A  1 9  L U T E G O

1 5 .4 0 S y g n a ł i z a p o w ie d ź p r o g r a m u . 1 5 ,4 5 T r a n s m i ­

s j e z a W r s z a w y i K a to w ic . 1 7 ,5 0 S k r z y n k a p o c z to w o -

t e c h n ic z n a  —  k o r e s p o n d e n c ję  b ie ż ą c ą  o m ó w i p . W . J a ­

n ic k i . 1 0 ,0 0  W ia d o m o ś c i r o ln ic z e  z  P o m o r z a . 1 8 ,1 0 R e p e r ­

t u a r t e a t r ó w . 1 8 ,1 5 T r a n s m is ja  z W a r s z a w y . 1 9 ,5 0 D r o ­

b n e u tw o r y  n a c y t r ę s o lo  w y k . K s a w e r e g o  E b e r ta : —  

1 ) S c h u b e r t —  S e re n a d a , 2 ) J . S t r a u s —  O p o w ie ś c i l a ­

s k u  w ie d e ń s k ie g o , 5 ) R u d o l f N o w o w ie j s k i —  N a d  M o r -  

s k ie m  O k ie m , 4 ) S c h m e ic h le r —  D z ie ń  d o b r y  m a łe j r y -  

b a r e c z c e , 5 ) R ic ł i t c r —  W  w e s o ły m  r y tm ie . —  R e z e r ­

w a : Z e l l e r —  z o p t . „ P ta s z n ik  z T y r o lu ." t 9 ,4 5 P r o ­

g r a m  n a  d z ie ń  n a s t . 1 9 .5 0  T r a n s m is ja  z W a r s z a w y . 1 9 ,5 6  

W ia d o m o ś c i s p o r to w e z P o m o r z a . 2 0 ,0 0 T r a n s m is je z  

W a r s z a w y . 2 1 ,1 2 P r z e r w a . 2 1 ,1 5 T r a n s m is ja z W ie d n ia .  

2 2 ,0 0  K o n c e r t r e k la m o w y . 2 2 ,1 5 — 2 5 ,5 0 T r a n s m is je  z K r a ­

k o w a i W a r s z a w y .

W A R S Z A W A
W T O R E K , d n i a 1 9 l u t e g o b r .

6 ,4 5 A u d y c ja p o r a n n a . 1 2 ,0 5 W s p ó ln e i d e t s z k ó  

im . B a to r e g o i Z a m o y s k ie g o w  P o ls c e . 1 2 ,1 0 O r k ie ­

s t r a . 1 2 ,4 5 A u d y c ja d la d z ie c i m ło d s z y c h : B a jk a o  

K r ó le w n ie K u le c z c e . 1 5 ,0 0 D z ie n n ik p o łu d n io w y . 1 5 ,0 5  

M u z y k a . 1 5 ,4 5 T r o c h ę ś m ie c h u , t r o c h ę ł e z —  a u d y c ja  

m u z y c z n a . 1 6 ,4 5 S k r z y n k a p o c z to w a P K O . 1 7 ,0 0 K o n ­

c e r t . 1 7 .2 5 S k r z y n k a j ę z y k o w a . 1 7 ,5 5 P ie ś n i . 1 7 ,5 0  

S k r z y n k a p o c z to w a t e c h n ic z n a . 1 8 ,0 0 W ia d o m o ś c i  

r o ln ic z e . 1 8 ,1 5 K o n c e r t . 1 8 ,4 5 J e r z y L ib e l t —  p o e ta  

r e l ig i jn y . —  S z k ic l i t e r a c k i . 1 9 ,0 0 G e r c h - ^ y in : B łę k i t ­

n a r a p s o d ja . 1 9 ,2 0 P o g a d a n k a a k tu a ln a . 1 9 ,5 0 A r je i  

p ie ś n i . 1 9 .5 0 W ia d o m o ś c i s p o r to w e . 2 0 .0 0 P ły ty . 2 0 ,4 5  

D z ie n n ik w ie c z o r n y . 2 0 .5 5 J a k p r a c u je m y w  P o ls c e .  

2 1 ,0 0 M u z y k a . 2 1 ,1 5 T r a n s m is ja -  z W ie d n ia . K o n c e r ł

i p o łą c z o n y c h  c h ó r ó w  p a ń s tw o w e j O p e r y W ie d e ń s k ie j . ;  

2 2 .1 5 M u z y k a t t a n e c z n a . 2 2 ,4 5 O d c z y t w  j ę z y k u f r a n -

I c i ) « k im  p t . „ E g z o ty z in w  t u r y s ty c e p o l s k ie j ’ .

Ś R O D A , d n ia 2 0 l u t e g o b r .

< > .4 5 A u d y c ja p o r a n n a . 1 2 .1 0 K o n c e r t . 1 5 ,0 0 D z ie n ­

n ik p o łu d n io w y . 1 5 ,4 5 F r a g m e n t t e a t r a ln y . 1 6 ,0 0 K o n ­

c e r t . 1 6 .4 > K a r a w a n a w ie lb łą d ó w  —  o p o w ia d a n ie d la  

d z ie c i s t a r s z y c h . 1 7 .0 0 T w ó r c z o ś ć L u d o m ir a R ó ż y c k ie ­

g o  —  p ły ty . 1 7 ,2 5 C e c y l ja  Ś n ie g o c k a —  o d c z y t . 1 7 ,5 5  

P ie ś n i w w y k o n a n iu R o m a n a G a b r y s z e w s k ie g o . 1 7 ,5 0 ]  

P o r a d n ik s p o r to w y . 1 8 ,0 0 S k r z y n k a p o c z to w a r o ln i - * 1 * * * * 6 7 

c z a . 1 8 ,1 5 W d a y y n y m  s ty lu — z e s p ó ł k a m e r a ln y .  

1 8 ,4 5 O d c z y t g o s p o d a r c z y . 1 9 ,0 0 R e c i t a l o r g a n o w y  F e ­

l i k s a N o w o w ie j s k ie g o . 1 9 .2 0 P o g a d a n k a a k tu a ln a .  

1 9 ,5 0 G ó r o l c i j a . g ó r o l . . . —  p io s e n k i g ó r a l s k ie . 1 9 ,5 0  

W ia d o m o ś c i - s p o r to w e . 2 0 .0 0 M u z y k a l e k k a ( p ły ty ) .  

2 0 .5 5 D z ie n n ik w ie c z o r n y . 2 0 ,4 5 J a k p r a c u je m y w  

P o ls c e . 2 0 ,5 0 U r o c z y s ta a k a d e m ja d la u c z c z e n ia 1 2 5  

r o c z n ic y u r o d z in  F r y d e r y k a C h o p in a . 2 2 ,1 5 O  A d a m ie  

M ic k ie w ic z u —  o d c z y t w j ę z y k u f r a n c u s k im . . 2 2 ,4 5  

M u z y k a t a n e c z n a .

—  Z w ią z e k  W ła ś c ic i e l i D o m ó w  i N ie r u ­
c h o m o ś c i —  W ą b r z e ź n o . R o c z n e w a ln e z e ­
b r a n ie  o d b ę d z ie  s i ę w  c z w a r te k , d n ia  2 1 l u ­
t e g o  b r . w  l o k a lu  p . N a p ie ra ły  o  g o d z . 1 7 - e j  
( 5 - t e j ) . W  r a z ie n ie d o s ta t e c z n e j i l o ś c i c z ło n ­
k ó w  p o w y ż s z e z e b r a n ie o d b ę d z ie s i ę p ó ł  
g o d z in y ’ p ó ź n ie j b e z  w z g lę d u  n a  i l o ś ć  c z ło n ­
k ó w .

P o r z ą d e k  o b r a d :

1 ) Z a g a je n ie , 2 ) S tw ie r d z e n ie o b e c n y c h
c z ło n k ó w , 3 ) O d c z y ta n ie p r o to k ó łu  z o s ta t ­

n ie g o  t v a ln e g o  z e b r a n ia , 4 ) S p r a w o z d a n ie
Z a rz ą d u  z a r o k 1 9 3 4 , 5 ) S p r a w o z d a n ie k o ­
m is j i r e w iz y jn e j i u d z ie le n ie a b s o lu to r ju m ,
6 ) W y b ó r 5 c z ło n k ó w k o m is j i r e w iz y jn e j ,
7 ) U c h w a le n ie  b u d ż e tu  n a r o k  1 9 3 5 , 8 ) W y ­
b ó r s ą d u r o z je m c z e g o , 9 ) W o ln e g ło s y i  
w n io s k i b e z  u c h w a ł , 1 0 ) Z a k o ń c z e n ie .

W n io s k i c z ło n k ó w  n a  p i ś m ie  n a le ż y ’ s k ła ­
d a ć  d o  Z a r z ą d u  n a jp ó ź n ie j n a  3 d n i p r z e d  
z e b r a n ie m . —  W  m y ś l p a r . 1 3  s t a tu tu  c z ło n ­
k o w ie , k tó r z y z a le g a ją z e s k ła d k a m i t r a c ą  
p r a w o  g ło s u .  Z a r z ą d .

—  Z w ią z e k  O f ic e r ó w  R e z . R . P . O k r .  

P o m . —  K o ło  W ą b r z e ź n o . W  s o b o tę , d n ia  2  

m a rc a  1 9 3 5 r o k u  o  g o d z . 1 7 - te j o d b ę d z ie  s i ę  

w  W ą b r z e ź n ie w  S ta r o s tw ie  n a s a l i R a d y  

P o w ia to w e j W a ln e  Z g r o m a d z e n ie  K o ła  z n a ­

s t ę p u ją c y m  p o r z ą d k ie m  o b r a d : 1 ) Z a g a je n ie ,

X ł g y c f e  towarzystn 

2 ) K o m u n ik a ty . 5 ) O d c z y ta n ie p r o to k ó łó w  z  

o s ta tn ie g o  z e b r a n ia z w y c z a jn e g o  i w a ln e g o  

z g r o m a d z e n ia , 4 ) W y b ó r m a r s z a łk a W a ln e g o  

Z g r o m a d z e n ia , 5 ) S p r a w o z d a n ie c z ło n k ó w  

Z a r z ą d u , 6 ) S p r a w o z d a n ie i w n io s k i K o m i ­

s j i R e w iz y jn e j , 7 ) W y b ó r : a ) n o w e g o  z a r z ą ­

d u , b ) k o m is j i r e w iz y jn e j , c ) d e le g a ta n a  

Z ja z d O k r ę g o w y . 8 ) Z a tw ie r d z e n ie p r o g r a ­

m u  i b u d ż e tu  n a  r o k  p r z y s z ły , 9 ) P o w z ię c ie  

u c h w a ł n a d w n io s k a m i, d o r ę c z o n e m i Z a ­

r z ą d o w i K o ła n a  p i ś m ie p r z y n a jm n ie j n a  

d w a d n i p r z e d t e r m in e m  W a ln e g o  Z g r o m a ­

d z e n ia . W  r a z ie n ie s t a w ie n ia s i ę w y m a g a ­

n e j s t a tu te m  l ic z b y  c z ło n k ó w ' o d b ę d z ie  s i ę  w  

p ó ł g o d z in y  p o  w y z n a c z o n y m  p o w y ż e j t e r m i ­

n ie d r u g ie w a ln e z g r o m a d z e n ie K o ła , k tó r e  

b ę d z ie  p r a w o m o c n e  b e z w z g lę d u n a  i lo ś ć  o -  

b e c n y c h  c z ło n k ó w .

N a  z e b r a n ie  z a p r a s z a  s i ę  w s z y s tk ic h  p . p .  

C z ło n k ó w ' j a k  r ó w n ie ż  O f ic e r ó w  i P o d c h o r ą ­

ż y c h  n ie z r z e s z o n y c h .  Z a r z ą d .

—  B A C Z N O Ś Ć  P O W S T A Ń C Y  I W O J A C Y  O . K . Y H I  

P L A C Ó W J ^ A  W Ą B R Z E Ź N O . D n ia  5 m a r c a  r b . o d b ę d z ig  
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